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mie 1a Wierz baup. > Mk. Drobna ogfozi=ha | 


b-zplatnio. Ogłoszenia DA Kietu rę w Dje dan 
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Obrony Państwa do ludó 


x 
WARSZAWA, R. O. P. uchwaliła następują |na drodze wskazanej przez prawi i cywilizacyę. 


cą odezwę: 


= ag LUDÓW SWIATA! 

„oz€ejim proponowany przez Polskę rzą- 
> dety E0P został odrzucony. 'U zywa- 
jąc wy»iegów, zmierj-jąc dowoime depeszę, nie 


Em pónka def-gacyi porozumi.:ć się z 
rzą poistim, rząd sowietów rokowania 


= pr > kał, aby je w końcu uniemożliwić, 
m. ae A uczynił wszystko, eo był po- 
winen, aby zatarg z rządem sowietów załatwić 


Le u 


R 
DA! 


On. ty palaku, Ojama W 


rekę, niech ręka idzie za sercem, a czyn 


za postanowieniem. 
Odrodzenia, 


Jeśli nie kupisz, 


Kup Pożyczkę 


nu. nie tylko nie jesteś 
z Ojczyzną, ale przeciwko niej jesteś, bo 
ją osłabiasz i jej szkodzisz, a pamiętaj, 
że czego odmówisz Ojczyznie, to i dla 
ciebie stracone, a co dasz Ojczyźnie, to 
ci się wróci z nawiązką. 

» Dalej tedy, a wszyscy co do jednego, 
niech nikt się nie uchyla, niech nikt się 
nie OCiąga aby nie rzeczono, że jesteśmy 
z pokolenia niewolników do niewoli na- 
wykłych, co poniewolnie ścinając zęby, 
zginając karki, dają czego wróg od nich 
zażąda, a z dobrej woli dla własnego 
rządu ani dawać chcą, ani się poczuwać 
umieją. 

Okażmy się narodem, co sam umie 
sobie nakazać i nakazy swe wykonywa. 

Dalej tedy, a wszyscy, a prędko, bo 
może być za za późno, dalej a szczodrze, 
bo może być za mało, dalej, a w kilka- 
kroć ponad obficie, niech o naszem umi- 
łowaniu Ojczyzny świadczy nasza goto- 
wość do ofiar i poświęcenia. 

Nie dość słów, czynów potrzeba. 

Pamiętajmy, że ten tylko naród zdo- 


będzie się na wielkie państwo, który umie | 


dawać, a daje wprzód nim bierze, a daje 

więcej niż bierze, który na największe 

nawet Ofiary zdobywa się w potrzebie. 
Ks. Antoni Szlagowaki. 


» - 


— 


Zamiary Polski zarówno jały życzeri Śwęata 
ujawnione przez szefów rządów demoracvi za- 
chodu przez opinię pubi, tych demokracyi zo 
stały udaremnione. Sowisty na pozór ży- 
czenia te poparty, jednakże iermin rozmowy z 
naszymi delegatami najrisrw o tydzień przedłu- 
żyły aby następnie delegatom polskim ośwjad- 
czyć, że im nia o rozejm chodzi ao pokój i że 
wssułcki tego pełnomocnictwa ich niż są wy- 
stanczające. Rząd sowietów pragnie zyskać na 
czasie pragnie zdobyć Warszawę aby 
w W rszawie zwycieżonej Polsce wa- 


{runt i pokoju podyktować. 


NARÓD POLSKI POKOJU HAŃBIĄCEGO NIE 
* PRZYJMIE 
i bronić się będzie do ostatka. Lud Pol- 


EO ZZZZARZY O ZZOZ CZZWIZNO O 


REDAKTOR NACZELNY: ARTUR W. KAUSNER- 


W ciężkiej walce o utrwalenie niebodeFo- 
tei. narodowej, która naród polsku prowadzi od 
420 miesięcy w najcięższych warunkach gospodar- 
czych, naród polski posia® sejm na powszech- 
nem prawie wyborczem oparty, zapoczątkował da- 
leko idące reformy społeczne, utworzył wreszc,;e 
rząd, na czele którego sioi chłop przedktawcie: 
największej partyi chłopskiej w Posas, a obok 
niego wódz robotników polakich. 

Naród Polski w godziri> waiki rozegrzyca- 
jącej zwraca się da ludów świata, aby ħa powie: 
dzieć, że 


POLSKA WALCZY O ŻYCIE ZE SZTANDAREM 
WOLNOŚCI I POSTĘPU W DŁONI 

że jej upadekU nistyśko dziełem przemocy ale żę 

byłby rezuitaten obojętności świata. któ- 

ły każe się nazywać demokratycznym, wolnościo+ 


ski, chłopi i robotn;,cy masowo biegną już pod | wym światem zasad wolności człov jka obywatcia, 
sztandary, aby wólność narodu tylko za cenę! wolności narodów. 


krwiwłasnejoddać i najeżźdzcę chyba 


Ludy świata pamiętają rzeź Pragi doko- 
naną prasz generała Katarzyny Suworow, pa- 
Mniętają jax Francya broniła Paryża przed zwycię- 
skierni armiemi Prusaków w pamiętnych dniach 
wojny 1871 roku. Ludy świata nie mogą obojeęt- 
nie przyglądać się rozlewowi krwi, który tutaj 
nad Wisłą zatopieniem grozi nistylko Polski aʻe 
i praw człowieka, prawa narodu do walnego nie- 
podległego bytu. > 

Oskarżaią Pofskę o imperyalizm zaborczy. 
Od chwili kiedy zwycięska wojna światowa dala 
jej cień bytu niepodiegidzo- nie przestała Polska 
walczyć o życie. 

Jeszcze mozejm w r. *918 nie był podpisany, 
gdy już Lwów, miasto polskie mu:j-! waiczyć o 
byt swój przeciwko wrogkwi na którego czele 
stał Habsburg, arcyksiążę ausiryacki. Jednocześnie 
atakowano Polskę od Wschodu. Wojska boi- 
szewickie zajęły Litwę, grożąc że i- 
dąna Warsza wę, a poprzez Warszawę przez 
polski kurytarz ku Niemcom, a poprzez Njsmey 
ku Renowi. tiocki zapowiadał, że w Renie 
poić będzie konia kozaków czerwonej armii. 


Wszystkie te agr"rsye zogłały odparte. Lwów 


obroniły dzieci, z Czechami stanęła nowa ugoda 


ha Litwie zaledwj: najazd sowietów został od- 


Czy suinienia Śwqata może miłcazć wobe: 


potrupach własnych do stoŃcy puścić. |zbnodni, którą nad Wisłą doktonywują dawni g2- 


merałowie Mikołaja Ii. pracujace pod kierowvie- 
twem generałów Wilhelma I. W godzinte naj- 
tragiczniejszcj, w obliczu niewoś i w obficzu 
zbrodni% tóra ma być dokonaną nad Wisłą Wasze 
— Ludy świata — sumienie czjnkny odpowi: 
| dzia'mam, Wasza obo:ęiność ja w rolu 1772; 1755; 


1831 i 1626 pozwolić może raw jesacze satrapo 
wschodu obalić zaczątek wolności, łióre na gru- 


zach caratu Mikołaja i Wilhelma zatetniała — 


a która dziś zgkiąć może pod clozmui fmperva- 


wolność, Wasza — o Ludy — może być za- 
grożona. 


Kiedy 8. września 1831 amia rosyjska za- 
tea Warsravrę za powstania narowłoweso Lotus 
Blanc notował, że ten dzień jest drugiem Waterico 
dla Francy:. Pamięta'ci2 dakj, aby ten upadek 
Poitki nie był początkiem nowej wojny 
światowej, nowej stokroć większej hekatm- 
by, jaką wolne demoktocye zacrodu będą mu- 
siaty: złożyć na ołtarzu własnej obrony nanadowej. 


party, Neczeiny Wódz Józef Piisudski wydaje o- | ZWYCIĘSTWO BOLSZEWICKIE NAD WISŁĄ 


'uezwę, że lud tego kraju sam o swoim po- 
stanowi losie. Zdobywa potem Dynaburg i 
Ledgaiię. oddaje te zdobycze Łotwie ktora już była 
niepodległość swoją ogłosiła, zapowiada reformy 
nolno, na Litwie otwiera um;wersytet. Mówiono 
e tak czyniąc, jest tyko posiusznym wykoriwcą 


ZAGRAŻA CAŁEJ EUROPIE ZACHODNIE... 

Nowa wojna światowa wisi nad Światem ni- 
by gradowa chmura. 

Opaniętajcie «i: wolne narody świata. Ludz- 
kość, siuszacść; prawda; wołają Was. Zwicka- 
cie, boicie sie wojny; cprzejiziz do Was jak da 


woli wielkich latyfundysiów. W rzeczywistości @o- | nas przyszła. Zapóźno będ? się bronić, gdy u 
stęp dia właścicieli ziemskich został zakazany, a| Waszych stanie progów. 


nietyim slowem, tech i czynem ziemia została w |, 


Nietyfko nasz, kiki i Wag los nad Wisłą sie 


rężu wieśniaków. Tak wyglądał polsiu *impe- | tozsirzyga. 


eyan“ 


Wasema 3. siepi 1320 


lo socyai 


Towarzy sze ! i 

Proletaryat polski w obliczu katastrofy, któ- 
ra grozì polsce od Wschodu bierze Was na świad 
ków, że niedsia ta jest daiszym ciągiem najaz- 


| 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


istw wszystkich wolnych. 
krajów. 


jście — bracia nai? Por zuefńliście nas jak 
'Piłat umywacie ręce. ź 

"Mówicie o pokoi. Wolacie, że my uniemo4 
żliwiamy pokój. Parriąlajcie, że zdeptana Foiska 


Nr. 194 


l 

| IL Rad, Del. Rob. domaga się od iządu za- 
bezpieczenia wszystsich fabryk potrzebnyca dla 
produkcyi wojennej, 

Hl, Rada Robotnicza wzywa Rząd do zas 
bezpieczenia państwa przed wywożeniem pie- 
niędzy i kosztowności za granicę ustanowieniem 
straży robotniczej ma granicy i dworcach ko- 
lejowych. 

IV. Rada Del. Rob. wzywa Rząd do zabez- 


dów rosyjskich z tą różnicą, że sztandar Suworo- |OZnacza począjek mowej światowej wojny _ któś | pieczenia aprowizacyi stolicy na wypadek jej 


Wwa przybrany jłest w festony bolszewickiej fra- ra zatopić może woiność niejednego proe aras oblężenia. 

ltu. Tu nad Wisłą zdecyduje się ni yiko los k'asy 

Polska zaproponowała Sowietom rozejm. *V |Pobolniczej polskiej. Zdecyduje siż ios Świata na | 54 

terminie oenączonym delegaci polscy usłysze'i, | najbliższe dzi: sięciojacie. 
|| 


zeologii. 


że ma rogejm Sowiety się ni: zgadzają. 

Sowiety tedy działają na zwłokę. Chcą zdo- 
być Warszawa i (v Warszawie zwyciężonej Polsce 
warunki pckoju podyktować. 

Towarzysze! Mycie sis, sądząc, że to tylko 
burzuszya polska Ltoni Polsk. Proletaryat pol- 
ski wwpeinia szeregi armii, robotnicy i włościa 
nie biegną do szeregu, aby bsonić ojezyzmy_ któ- 
ra ledwie riby Łazarz z grobu po sto piyódzia- 
pieciu latach zmartwychwstała, stoj dziś zgqowu 
wobec airasziiwej waiki o swoje $stnienie. To pr o- 
letaryat będzie bronił Warszawy. On 
chee wolności. On ehee by jego wolność 1 równość 
proletaryacka była dziełem jego rąk wiasnych, 
podczas gly obce bagnety przynoszą tyiżo nie- 
uifa I Gatego woła do Was, towarzysze: nle daj- 
cie podeptać, nie dajcie zgubić wolności 1| rawo 
Juacyjnych madziei klasy robotniczej! 

r Ze zgrozą widzimy, że obojętni je- 
steście na posuwanie się armii Brusi- 
lowa w głąb Polski. Dziś, o towatzysze, 
na skutek dziwnej aberacyi Socyaizm miedzyna- 
rodowy, wbrew wskazaniom Karoia Marksa, Fry- 
deryka Engelsa, wbrew Blankiemu, Jauresowi; 
Veiliantowi — opuścił nas w najkrytyczniejszej 
chwili, odwrócił się od nas pod pozorem obrow 
ny ide. bolszewizmu przeciwko burżuazyjnej Pol- 
bce. Ale czy powiteiibyści: ten najazd %omunj- 
styczny” u granic swoich burżuazyjnych państw?! 


Międzymerodówka zawsze broniła niepodle- | 


glości narodów, prawą ich stanowienia o swojej 
iwolności. Da nierodległej Polski ginęły tysiące 
profejeryuszów polskich na szubienicach carów, 
w katordze mybirdkiejj w nędzy wygmania. Z ta 
niepodiegią Polską były zawsze wszywtkie par- 
tye socyałistyczne k wiata, wszystkie wielkłe du. 
chy międzynarodowego socyalizmu. Gdz 


iż jeste- 


Kiasa robotnicza polska pragnęja pokoju 
| ta fego pokoju pracowaja. Prowjadjia i pro wads j 
| będzie walkę z rei fya polska. Liczyni to, zbrojna 
iw przyświecającz proletaryatowi świata hasła i 
prawdy, ale jest równie daleką, jax) wy od iej 
prawdy komunistycznej, którą kozacy Donu i 
Kubania rlosą ma Wisię a po przez polk- 
sia korytarz ponisśść zaw i rzają nad Sprewę i nad 


Rem 


i 


i 


W tej godzinie waki z nejazdem protetaryat 
połsii woła do Wes, Towarzysze: pamiętajcje o 
| Międzynarodówce! Tu o złą chodzi, nietylwo © To- 
botulków pořsk®ġn Tu chodzi o zasadręcze, nis- 
złomne podstawy socyalizmu. 

Pamiętajcie że obojętność wasza kejnowym 
może być grzechem. Pomści się na was. Przynje- 
sie Wam wojnę światową. 

Sumienis Wasze, honor Wasz robotnizy pol- 
sey czyńią odpowiedziainyym za krzywdę za 


Proletaryat Polski bronić będ j? i obroni nte- 
podiegłość swoją. Niepodiegłeść Polski jast h;sto- 
ryczną XMoniecznością, 1i** jest dziełem przypa* 
dizu. Ten proletaryat będzie mia: wolną ojczyznę 


EE 2 ZZA 


szej pozbawiony pomocy, zdobywa 
morzi rwì, w męce bez graniu. Porzucony przez 
Was, zdwoi. podziesięćkroć wyolbrzymi i energię 


że w tej tragicznej chwili pozostał 


sam jeden, brońiąc podziurawionego 
w tylu bojach sztandaru, broniąc ide- 


alu wolnej ~w wolnem p 
irobbtniczejł "7" — 
| ('Robotnik''.) 


aństwie, kfasy 
p=- par 


— en — 


Uchwaly warszawskiej Rady Delegat. 
Robotin. 


Pod znakiem grozy obcego najazdu na sto- 
licę zgromadziła się w piątek Rada Del. Rob. 
Zagadnienie obrony miasta, najlepszego jej zor- 
ganizowania było też jedynym przedmiotem 


obrad. Otworzyło je świetne przemówienie pos. Obr. Warszawy. W drugiej części swego prze-| iowa, Pruszkowa, Łodzi, Częstochowy, 


| O pomocy, z jaką spieszą Warszawie pros 
wincyonalne ośrodki robotnicze, — Łódź, So- 
snowiec i in., mówił tow. Arciszewski, przewo- 


dniczący Wydz. Wojsk. Partyi oraz Rob. Kom. 


ZEE ZZA OO NA AZOT A O ET PIE BA a nA * e. 


zbrodnie, która może być nad Wisłą dckionana, 


ch | 
jak każde inne ognisko Miadzynarodówie. Z Was, 
szą pomocą, albo I bez miej, zdobędzie ją. Was 
é ją będzie wi 


i męczeństwo. Ale historya nie zapomnę 


+. 
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Robotniczy Komitet Obrony 
Warszawy. 


We środę, dnia 4. sierpnia r. b. Warsz. Okr. 
Kom. rob. P. P. S. w porozumieniu z ©. K. W. 
b. P. S. uchwalił wystąpić z inicyatywą utwo- 
rzenia Ro». Kom. Obrony Warszawy, w skład 
którego wesziiby przedstawiciele wszystkich or- 
gxnizacyi klasowych robotniczych, isiniejących. 
na gruncie rs. Wsrszawy, 

Komisya ofganiiacyjna, powołana do utwo- 
rzenia takiego komitetu, zaprosiła przedsiawi- 
GieliAC JK. "WAP. P. 5” OFK "R E.P. 5.,„iKo 
misyi Centralnej Zw. Zawodowych, Kooperatyw, 
Rady De'. Rob., N. - S. Klubu radnych P. P 
S.. Klubu posłów socyalistycznych i Kolejary 
i okręgu Warszawa poġmiejska. 

Przedstawiciel Kolejarzy brał udział w cha 
rakterze informacyjnym. 

Komitet ukonstytuował się w skladzie nas 
siępującym : Arciszewski Tomasz, poseł 
i przewodniczący Komitetu, Szczypiorski Adam 
je sekretarz komitetu, Jaworowski Rajmund, 

iemięcki Bronislaw, ŻZió!kowski Wincenty, 
(Dobrowolski Kazimierz z tem, że pozostają za- 
| rezerwowane w Kom. po jednem miejscu dla 
|Komisyi Centralnej Zw. Zawodowych, Związku 
|rob. Stowarzyszeń Spółdzielczych i Kolejarzy. 

Komiiet rozpoczął pracę natychmiast. Dzis 
(wydał odezwę do robotników Warszawy, na- 
|wołującą do obrony Warszawy przed najazdem 
| bolszewickim. 

Komitet rozpoczął organizowanie ochotni- 
czych rad robotniczych. 

Ze sprawozdai., składanych przez poszczegól- 
ne wydziały, widać, że ruch zaczyna ogarniać 
coraz szersze masy. Całe fabryki oświadczają 
się za wstępowaniem do oddziałów ochotn'- 
czych R. K. O. W. Tramwajarze uchwalili wy- 
stawić własny batalion. 

Nie wszędzie jednak zarządy fabryk idą ra 
rękę ruchawi. 

W niedzielę ruszyły pierwsze oddziały ocho- 
tnicze robotników do obozu. 

Ruch werbunkowy, zapoczątkowany przezi 
Robotniczy Komitet Obrony Warszawy z siłą 
pożaru rozszerza się także na prowineyi. Z Piotr- 
Zagłę- 


— 


Ziemięckiego, który zdemaskował całą perfidję mówienia zreferował demokratyczną organiza-|bia dochodzą wiadomości o tworzących się od 
rządów sowieck., które dziś, w chwili, gdy wy-!cyę formowanych oddziałów ochotniczych w|działach dła obrony stolicy. Ogień wzgardy 


łania się prawdziwa Polska ludowa — Polska 
chłopa i robotnika — rzucają na nią zbrojne 
swe pułki. Ale proletaryat polski dziś tembar- 
dziej ofiarnie wystąpić musi w obronie swej 
ziemi, Niechaj świat gocyalistyczny nie łudzi 
się bałamutnemi wieściami, jakoby rzekomo 
wejska sowieckie szły na Warszawę jako wy- 
bawiciele 'i sojusznicy polskiego proletaryatu. 
Bowiem przez powoianie do życia Rob. Kom. 
obr. Warszawy lud polski aż nadto jawnie ma- 
nifestuje swą wolę i swe stanowiska wobec nas 
jazdu. ' 

Tow, Jaworowski złożył szczegółowe spra- 
wosadanie z przebiega zerwanych rokowań o 
rozejin. On, socyalista polski, był bezpośrednim 
ich uczestnikiem i stwierdzić może, że zerwanie 
ień nastąpiło li tylko z winy sowietów, które 
jawnie i bezczelnie zmierzają dziś do przedłu- 
żenia za wszelką cenę walk na froncie. Armia 
resyjska nie nosi żadnych cech ideowych: w 
ciągu podróży swej tow. Jaworowski spotykał 
„Aresnoarmiejców', którzy z zachwytem wspo- 
minali swoj pobyf w armii Denikina, spotykał 
b. gienerałów carskich, znanych czarnoseciń- 
ców, wreszcie oficerów niemieckiego sztabu ge- 
neralnego. Warszawa robotnicza przeciwstawi 
owej armii 


najezdniczej mur tysięcy polskich | 


których specyalnie wybierani mężowie zauia- 
| nja reprezentować będą potrzeby ochotników. 

Tow. Wenzel zwrócił uwagę na zakusy i 
iprowokacyę -ze strony burżuazyi Domagał się 
wydania przez rząd zakazu wywozu zboża, ma- 
szyn za granice miasta; powołania rządu ro- 
botniczo-włościańskiego; zapewnienia opieki na- 
leżytej rodzinom ochotników. 

Pe wyczerpującej dyskusyi, w której zabies 
rało głos wielu jeszcze przedstawicieli roboini- 
ków, przyjęto jednogłośnie — lub prawie je- 
dnogłośnie następujące rczolucye : 

L W. R. D. R. N.-S. po wysiuchaniu spra: 
wozdania z pertraktacyi wojennych stwierdza, 
że bolszewicy nie chcą zawarcia rozejmu — że 
dążą do przeciągania wojny. Dążeniem ich jest 
wzięcie Warszawy i podyktowanie nam warun- 
ków pokojowych będzc;ch w sprzeczności z za- 
sadami socyalizmu i demokracyi. 

Rada Del, Rob. wzywa proletaryat Warsza- 
wy do wsiępowania do ochotniczych formacyi 
robotniczych, w celu obrony stolicy. 

Rada Del. Rob. domaga się zupełnego za- 
bezpieczenia rodzin ochotników wstępujących 
do armii. 

Rada stwierdza, że fabrykanci winni wy- 
płacać rodzinom ochotników całkowity ich do- 
tychczasvwy zarobek. 


przejimuje wszędzie serca proietaryusza polskie- 
go, który poznał się na farbowanych  lisact 
bolszewików. Masy drgnęły. Zrozumiały, czem 
grozi Polsce i ruchowi robotniczemu mo | wość 
najazdu. Cienie Okrzejów, Korpisiów. Barunów, 
Szulmanów, pairenyją temu wielkiewu przed- 
sięwzięciu. Precz z najazdem! oto okrzyk, 
który coraz potęźniej rozlega się z piersi ro- 
botnika. 

Ten odzew proletaryatu polskiego znalazł 
echo również wśród inieligencyi, Tak n. p. u- 
dział swój w organizowaniu oddziałów ochos 
tniczych zgłosił do Robotniczego Komiteiu O- 
brony Miasta Związek Urzęydników Państwo- 
wych. Tak to siłą natur.lnego ciążenia w o 
bronie przed napasnikiem łączą się robotnicy 
mięśnia i mózgu. Pod wpiywem płomiennej 
chwili, pękają sztuczne przegrody przesądu, . 


jaki dzieli inteligencyę i prołetaryat. 


Podpisujcie polską zożyczke państ! 


|o 


Nr. 194 


Angilia zapropongwala i0 
zawieszenie broni. 


m 


„LONDYN. 9 sterpnia. (Pat.) Sun Express po- 
twierdza, że Anglia zaproponowała sowietom 
dziesięciodniowe zawieszenie broni. 


BERLIN. 9, sierpnia. (Pat.) Wolf. Konferen- 
cya między Lloydem Georgem a Milerandem 
rozpoczęła się dzisiaj rano w Bythe i trwała do 
goez. 1'30 a o godz. 2'30 wydano następujący 
komunikat ze źródeł angielskich: rząd angielski 
nie otrzymał dotychczas odpowidzi od sowietów 
na notę, która im została doręczona w piątek. 
W międzyczasie otrzymał informmacye co do za- 
miaru bolszewików, które każą przypuszczać, że 
oni nie cheą się zgodzić na proponowane po- 
rozumienie. Wiadomo, że po konferencyi, która 
odbyła się w piątek, między Millerandem, Lloy- 
dem Georgem, Bonarym Lawem i Gursonem, a 
przedstawićielami rządu sowieckiego wystay zo- 
stał memoryał do Moskwy o zawarcie rozejmn 
dziesięciodniowego na froncie pałsko-rosyjskim 
z tem.. że obie strony pozostaną na swoich po- 
RE TYT a I SD DEN AAEN, AEN ASEIN, PTO M WIRE 
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ekspertom wojsk. 


„JZIENKIK LUDOWY" 


ac BESUWWO 


zycyach i nie będą się starały ieħ poprnwić W 
ezasie rozejmu. 

Ponicwaź sowiety wzbraniają się przerwać 
operacve, całe przedpołudnie toczyła się Żywa 
wymiana zdań nad wyborem Środków, fóre 
mają być pedigre, Lord Ridell, który przedłożył 
powyższy komunikat zakończył go słowami: 
sytuacya jest poważna. 

PARYŻ. 9 sierpnia, (Pat.) Radio. Komunikat 
z Hythe z niedzieli popoł. Premierowie francu- 
ski i angielski konferowowali do godz. 7'30 o 
nasigpsiwach odmomy sowietów co do zawar- 
cia dziesięciodniowego rozejmu z armią polską, 
o której to odmowie dowiedziano się z moskiew- 
skiego radiotejegrammu. Przyszli oni do przeko- 
nania, że rząd Golszewieki chee zyskać na ecza- 
sie, aby zająć Merszawę i wprowadzić tam 
polski rząd komunistyczny. Zastanawiali się da- 
lej nad środkami, których trzeba będzie użyć 
w danej sytracyi i wydali siosowne polecenia 


Pomoc amerykańska dla Polski. 


WASZYNGTON. 9 sierpnia. (Pat.) Między 
Waszyngtonem a Londynem trwa żywa wymia- 
ną depesz. Mocarstwa sprzymierzone przedłoży- 
ły Stanom projekt pomocy amerykańskiej dla 

olski. 


PARYŻ. 9 sierpnia. (Pat.) Havas. „Echo de 
Paris“ podaje, Że prezydent Wilson zamierza 
zwołać posiedzenie kongresu, aby zażądać od 
niego pełnomocnictwa w zakresie marynarki i 


wojska poirzebnych Go pomocy dla Polski. 
EES PIÓR KI KOŁDRA - 


. 
wm 


Wojska nasze zajęły Radziwiłłów, 


HKomunikał sztabu generalnego: 
a O a 


z dnia 9 sierpnia 1920. 

Oddziały kawałeryi nieprzyjacielskiej nadal 
naciskają na linię kolejową do Klławy, zajmując 
chwilowo Giechanów. 

Między Bugiem a Narwią sytuacya bez 
zmiany. 

Na wschód od Siedlec oddziały nasze doko- 
nywują ponownego przegrupowania. 

Na północ od Brodów w rejonie Staniślaw= 
czyka nieprzyjaciel zachowuje się aktywnie i u- 


siłuje atakować w kie unku zachodnim. Oddzia. 
ły nusze, które zajęły Brody, rozwijając swoją 
akcyę wyparły nieprzyjaciela z Radziwiłłowa. 
W akcyi tej zdobyto baterię dział i 4 karabiny 
maszynowe. 

Miądzy Sfrypą a Sercteęm w rejonie FRehu 
tkewiec i Koczzów eddziały nasze rozbiły 
znacznć slły nieprzyjacielskie, biorąc przeszło 
400 jeńców i kiika karabinów maszynowych o- 
raz kancelaryę pułku. 


Naczelne Dowódziwo Armii Sztań Generalny. 
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Eskadra angielska na morzu 
battyckiernn. 


KOPENHAGA. 


9 sierpnia. (Pat) Z dobrze|z 80 statków wojennych. między innymi 5 wiel- 


poinformowanego Źródła donoszą, że 5 bm. w|kica krążowników i 5 statków do zakładanie 
południe przyjechała przez Kategat w kierunku | min. 


na morze 
VITTORE, X 
monacch : 


Rokowania w Mińska wa środ 


PARYŻ, 9 sierpnia (Pat.). Radio, Wiadomość 
radiotelegraficzna z Moskwy z niedzieli gtosi, że 
rokowania między Polską a sowietami będą pro- 
waądzone w dalszym ciągu w Mińsku dokąd 
przybędą delegaci bolszewiccy 11 sierpnia br. ? 
Dalej podaje depesza, że propozycye koalicyi 
zmierzą:ą co do ustalenia zasad pokoju między 

MI dwoma państwami będą na tej konferen- 
ii Przyjęte. 
sp p WARSZAWA, 9 sierpnia (Pat.) Ministerstwo 
maa. komunikuje, że ministerstwo nie O- 
jakan dotąd żadnej wiadomości ani o tem, 
56 kie bolszewicy odrzucili propozycye an- 
BIELSKIE, ani też o tem terminie 
środowym 7 
skich i Bowj 


eishe ra złożona 


TIZET, 


cayi” y 


Bałtyckie angi 
MG TE aE i a r 


Gen. Uowbór-Muśnieki chjął czynną 
służbę. 
WARSZAWĄ, 9, sierpnia.i (Tei, wł.) Gen. 
Dowbór-Muśnicki powrócił do czynnej służby 
i otrmymał ważny posterunek na froncie. 
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g? | Robotniey 


PEMS 


CYRENY 


Rowscey za koniecznością 
obrony Warszawy. 

KRAKOW. 9. sierpnia. (Tel. wł.) W niedzie. 
dzielę odbyło się tu wielkie zgromadzenie ludo 
we, na którem po przemówieniu posła tow. Zie- 
mięckiego z Warszawy uchwalono rezolucye, 
oświadczające się za koniecznością? obrony War- 
szawy i za zawarciem honorowego pokoju. 

—6* " 

Tajny układ rosyjsko niemiecki. 

LONDYN. 7. sierpnia. (Pat.) Havas. „Times* 
dowiadują się ze Źródła najzupełniej pewnego, 
iż rząd niemiecki zawarł z sowietami układ 


tajny. Miało te miejsce na kilka tygodni przed | „, 


rozpocięciem ofenzywy polskiej w przewidywa- 
niu ataku bolszewickiego na Polskę, W mys! 
układu tego Rosya ma prawo przywłaszeyć 30- 
bie wszystkie zapasy broni, amunicyi, aprowia 
cyę oraz tabor kolejowy znajdujący się w Pol- 
sce. Po dokonaniu podboju Polski, mają być 
przysłani komisarze czerwoni mający kontrolo- 
wać wywóz pewyższych artykułów z Polski. Po 
ukończeniu tego eksportu, armia czerwona by- 


izby ewakuowana z Polski, którą zajęliby Niem. į 
mających DF u-! 


cy jake gwarancyę ku dytów, 


| dzielonywi w Drzysziości przez Nomey Rosyl. 
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Lesy nowzj Eurogy rostrzygną się 
Bugem i Wisłą. 

PARYŻ, 9 sierpnia (Pat). Dzienniki zazna- 
czają, że w dzisiejszej kouferencyi wezmą udział 
marszałkowie Foch i Wilson. Petit Parisien po- 
daje: Lloyd George zażądał od bolszewików za- 
pewnienia, że nie wkroczą do Warszawy. 

„Petit Journal po'aje, że delegacya bolsze- 
wicka zawiadomiła Lloyda Georgea, źe państwa 
graniczące z Rosyą mogą uczestniczyć w kon- 
iereneyi londyńskiej pod warnkiem, że Niemcy 
będą dopuszczone również do udziału w kon- 
teretcyi. 

Wedle wiadomości prasy paryskiej w admi- 
ralicyi angielskiej panuje ruch ożywiony, a Gote 
icis omawiając wypadki w Polsce twierdzi, że 
Niemcy zdradziły sprawę cywilizacyi popierając 
najazd barbarzyńców. kosy nowej Guropy roze 
strzygną się nad Brzegiem Bugu i Wisły. 
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PROW Y ZEN AOS, CH TORY VETE 


Atsya robotniczega Komitetu ebre- 
ny Warszawy, 
WARSZAWA. 9 sierpnia. (Tel. wł.) Akcya 
robotniczego Kemitetu obrony Warszawy roz- 
wija się pomyślnie. Olbrzymi wiec w tej spra- 
wie edbył się w niedzielę, zaś w poniedziałek 


wiece lotne po fabrykach. Duża ilość ochotni- 
ków zgłosiia się i odeszia już do Pruszkowa. 

Komitet otrzymał od.„rządu pozwoienie uży 
wania słacyi radictelegraficznej dla iniormowa- 
nia preleiaryatu całego świata. 


Rząd angielski zgodzi! się na 
cupowiedź belszewieką, 

LONDYN. 9. sierpnia. (Pat.) „Evening Stan- 
dard* upoważniony jest do pedania wiadomo- 
ści, że rząd angielski zgceził się na treść cd 
pemiedzi Eołszewiekiej chociaż ta jest niezado- 
walająca. Monierenecya londyńska  obejatuj 
sprawę Polski i sprawę pokoju, lecz ezpeśre' 
dnio rokewania między Polską i Rosya odbędą 


a 
w 


się prawdopodobnie gdzieindziej z udziałem 
państw graniczących z krajami pazosiającym: 
w wojnie. 


„baiiły Telegr.* wyraża nadzieję, że sawiety 
skłonne będą do ustępstw. Pojednawcze stano- 
wisko delegatów sowieckich pozwala przypu- 
szczać iż można będzie uniknąć środków osta- 
tecznych. „Dailiy Chronicie kfadzie nacisk na 
konieczność ścisłego współdziałania Anglii, 


Francji i Włoch. 


Rosya prapozuje Rumunii roke- 
Tanida 

RZYM. 9 sierpnia. (Pzt.) Havas. Sowiety wy- 

slosowały do rządu rumuńskiego wotę iskrowa 

oświadczającą gotowość wszczęcia rokowań w 


kwzstyaeh teryforyalnych i exenumicznych. Pre- 
ponują aby rekowania odbyły się w Charkowie, 


WIEDEŃ. 9 Sierpnia. (Pat) B. K. z Buka- 
resztu. Prezydent ministrów gen. Averescu 
oświadczył w lzbie, że Rumunia w konflikcie 


polsko-rosyjskim zachowała jaknajściśiejszą nc- 

utralność. Wiadomości, jakoby rząd rumuński 

zezwolił na przeprowadzenie przez swój kraj 

obcych wojsk na front polski są bezpodstawne. 
—«1— 


Minister wojny podał się do dymisgi. 
Następcą gen. Sosnkowski. 
WARSZAWA. 9. sierpnia. (Tel. pat.) Minister 
wojny Leśniewski poda? się dz dymisyi. Dymi- 
sya jego została jego została przyjętu. Następcą 
jego został sen. Sosnkowski, datycaczasowy wi- 


comóniet r weny, 


—— 


4 


4 „BZIENNIK LUDOWY 


l est 263 j fg; | |syłki, Obrachunki itp. hałeży adresować do Cen- 
'(© 969237 dnia | traii we Wieliczce. — Ludwik Lizak, prze- 
y Z % | wcdniczecy. 

A ; ; Z DYREKCYI KOLEJOWEJ. Lwowska Dy- 
e, EWEN: W ai ! rekcya kolejowa ogłasza: Wskutek rozpurządze- 
REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE VOW k: nia ministra kolei żelaznych zawizsza się z dniem 
W srodę 11 sierpnia „Halika“, opera w 4 aktach St 10. sierpnia 1320 na kolejach okręgu warszaw= 
W AR m. siersnif „Damśki Fhzan*"KOREGWIE 0 radowskiago i fwowskiego i stanistawow- 
WASTE AL. fe. raty. "ADM >> y į skiego czasowe działarj : następujących artykułów 
W piątek 13 sierpnia „Wesoła wdówka*, operetka w przewozowych a to: Art. 35. o odpowiedzjalnoś- 
3 aktach, Lekara. ci za przewóz bagaży, Art. 23. o odpowiedzial: 
zda PS PniA „Rigolette", opera w 8 aktach | ności za przesyłki nadzwyczajne, Art. 84. o od- 

z prologiem Bodiego. r ere h e a E 3 
W niedzielę 15 sierpnia „Kościuszko pod Racławica- powiedzialnośc, za zaginięcie, brak wagi lub ŻE 
mi*, obraz histor. ludowy w $ oddziałach A. W. Lasoty. j Szkodzenie przesyłeki towarowych. Art. 88. ustin 
Początek przedsiawień o godz. 7 wieczorem. lającego wysokość odszkłodowania za ziginięcie 

brak albo uszkodzenie przesyłek towarowych. 
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FAŁSZYWE DOLARY. Przed kilkoma tygo- 
dniami p. Juliusz Kretz kupił 230 dolarów ad 
M. Diamanda i Chaima Karnera przy ul. św. 
Stanisława l 2. Ostatnio przekonał się p. Kreżz, 
że dolary te są fałszywe, przeto zdeponował je 
na policyi. 

SLISKIE TRANSAKCYE. W ostatnich dniach 
skradziono p. Maurycemu Kuglowi w Borkach 
Dominikańskich różne rzeczy, wartości 9.090 
mk, Wczoraj p. Laura Apfel-Grunowa, córka p. 
Kugla poznała poszewkę pochodzącą z tej kra- 
dzieży u Gusty Rothowej, zam. przy ul. Boimów 
I. 1. Ta zaś kupiła tę poszewkę za 120 marek 
u Tomasza Karprzaka, zam. przy pl. Biiczew- 
skieeo l. 10, którego aż do wyjaśnienia sprawy 
osadzono w areszcie. 


„CHOCHLIK LWOWSKI" Ludwikowskiego rozpo- 
czyna w sobotę 7-g0 b. m. w sali Colosseum szereg | 
przedstawień z wybintymi siłami. Bilety wcześniej u 
Gabryela. 

—BE 

TEATR WODEWILOWY (gmach ul. assotin- | 
skich 10), Codziennie przedstawienie. Operetka, 
balet, wodewil Bilety wcześniej w biurze dzien- 
ników Sokołowskiego ul. Jagiellońska 7. 


Odnośnied o wczorajszego komunikatu o 
zmianie wzg!ędnie wstrzymamu niektórych poc ą- 
gów, oznajmia dyrskcya kol, że pociąg Osobo 
wy na szłaku Sambor(ianki mr. 2117 odjeżdża 
z Sambora o godz. 5.19, a pociąg nr. 2118 przy 
jeżdża do Sambora o godz. 16.10. 

PRACOWNICE SZWALNI Katolickiego Zwją- 
zku Polekj złożyły przy sobotniej wypłacie na 


Z DNIA I NOCY. Wczoraj bawił się z rama 
na ulicy 4-letni syn p. Szendii Wassermano- 
wej, zam. na Kleparowie 1. 26 : od tego czasu 
przepadł bez wieści. 

Na pl. Krakowskim skradziono z wozu Annie 
Szwargowskiej sukienkę, wartości 4500 mk., 
gotówką 500 mk. i 10u0 hrywien. 
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rzecz stowarzyszenia “Wszystko. dla Frontu“ 385 


„ | mis. 20 fen. 
ZWIAZEK STRZELECKL Wszyscy zgłoszeni y 
lub chcący wstąpić do służby obywatelskiej Zwią- | JAK SIĘ CHRONIC PRZED CZERWONKĄ. 
zku Strzełeckiego zgłoszą się bezzwłocz! ie w dziel. | Baczność za czystość rąk. My ka jaki najczę: 
nicowych Komandach Związku Strzeteckiego. E a T jedzeniem i po wyau z 
Zgłoszenia przyjmuje się od dnia 9 sierpnia (po- j EDOWĄBO. a4 
niedziałek) w następujących Komendach dzęeinie | _,_ Baczność na pokarmy. Nie pij innej wody o- 
cowych od godz. 7—84tej wieczór: r prócz wodociągowej. Nie pij mleka niegotowanego 
Dzcinica L u Akademika ( 26. (podśmietanie! mleko kweśne!) Nie jedz surowych 
y IL. ul. Janowska 1‘ 20. i owoców niedojrzałych — a dojrzałe tylko za po- 
, III. Hotel Podzamcze {obok rampy), | ładnem obmyciu w wodzie wodocjągowej i 
IV. ul. Łyczakowska |, 75 obraniu z łupiny — a majleri,j jedz je tylko ugo- 
V. Rynek, l. 3 ja +9 towane tub pieczone. Nie pij po ulicach fub w 
VL ul. Na Bad i 27 brudnych lokalach sprzedawanych limoniad, mo- 
X3 = 2 J . v <a . A >. 
KONNY ODDZIAŁ TECHNICZNY. OL Dywi.. gyczu lip A laip aapa az Da żołądok nić 
zjonu jazdy Det. Rotm. Abrahama uprasza tych, | keeli wi. Ha PEWNO 
i nade Talia elk Mmaterya. | a - 
mara ma y einans aka maya | aerma na byb życ Przestrzega] rei 
lefonicznych polowych, oraz drutu telefonicznego ap on e pE. sd say gala. Z 
o składanie tych sprzętów w. szłiple im. Sobie} ania, xciejsc oli pova OE dziad 
Su 2 stynowska 11 I m Baczność ma zetłmięaia z chorym. Uwjkaj z2 
skiegi -e + klak: a jtknięcia z chorym, z jego bielizną, pościelą; u- 
ROZUMNA REFORMA PRZY ZBIÓRKACH, | braniem, gdyż zatazck, który wywołał lekki prze- 
iż A Mee : itO- |] kę u drugiego! 
Wa RO WNOCZEŚNĄE enie Vaaia Awa AG). a ZGON WŚRÓD PODEJRZANYCH OKOLICZ- 
H ags 0 karick. p bór, | NOŚCI. Marya Skalska licząca [at 23, w ostatn;ch 
wszystkich utyskujących na publiczne zbjórki, | gniach przyjechała do rodziców ze wsi Wołkowa 
KOMUNIKAT TEATRU MIEJSKIEGO podaje i zamieszkała u p. Zofii Łukowej przy ul. Ka» 
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dwie sauki, nad wystawienęem Których pracuje sztełańskiej L 5. Dnia 8. skarżyła si Wkafska naļ' 


zespół dramatu. Chażą się one jałto nowość i!bół głowy, a zawezwana położna Marya B. po- 
wznowienie w dajach najbliższych. Vierwsza z lecila jej okłady. Pomimo tych zabizgów chora 


nich "Pomysł panny Franciszki" lekka bomedya | ha drugi dzień zmaria. Maryę B. aresztowano, bo |8 


w 3 aktach E. Gawudia pod reżyseryą Kazi- | zachodzi podejrzenie że uczyniia niedozwolony 
mierza Okornicki:gó; druga „Pan Damazy“ ko- | zabieg operacyjny z którego to powodu Skalska 
medya w 4-ech aktach J. Blzińdkiego. Reżyseru- | zmarła. 
je Gustaw Rasiński. ZDENERWOWANIE SAMOCHODÓW. W o- 
Wesoła niefrasobliwość i dowcip cechuje |sratnim czasie gorączka ogarnęła samochody w 
francuską kiomedyę, szczery humor półski barwi | mieście, vo często urządzają ofensywę na spo- 
„Pena Damazego*. Wystawiając te komedye pra- kojnych przechodnłów, widocznie pragną, by i 
gnie Dyrekcya w myśl życzeń publicznaści i pra- | oni ulegli gruntownemu zdenerwowaniu. Wczo- 
sy, mie pomijając jednakże repertuaru klasycz- |raj u wylotu ul. Halickiej samochód wojskowy 
nego, rozjaśnić teatr ożywczym promieniem w|L. 6072 najechał na p. Józefa Szretera. liczącego 
dniach smutku i przygnębienga. lat 60, funkcyonaryusza magistratu, którego gil- 
POWRÓT PP. RASIŃSKICH DO LWOWA. |hie kontuzyował w yłowę, tweQiz Puce. Po pro- 
Dyrelcya teatru miejskiego pozyskała na ce- wizorycznem zaopatrzeniu Pogotowia ratunkowe 
zon bieżący pp. Leonig i Gustawa Rasińskich. odwiozło go do szpitala. 
Po całorocznym pobycie w Poznaniu, gdzie do- Na mogu ulic Rejtana e Jagiellońskiej sa- 
brze zastużyłi się oboje wybitną pracą cv ie-|mochód emer. komitetu pomocy dzizejom prze- 
atrze Wielkim, zyskując uznazj: ogólme i sym+ jechał lewą nogę p. Chanie Brennerowej liczącej 
patyę nieprzecięłna — powrócii pp. Rasińscy do |lat 66. Odwieziono ją w celu zaopairzenia na sta- 
Lwowa, któremu Meśli przez tyle lat o%ure swe- cyę Pogotowia ratunkowego. 
go talentu lo chotę pracy. Man Rasiński wysta | KĄSAJĘCY KOŃ. Marcin Kasprowicz, go- 
pì po raz pierwszy w czwartkowem przedsta- |spodarz z Kurowie zgłosił zis w celu zaopatrze- 
wieniu „Dami i Huzarów“ przypominając swą do- nia ma stacyę Pogotowia ratunkowego z pokasa- 
skorałą Hreacyę majora — następnie w “Panu |ną lewą diorfą i odgryzjonym paleam przez wła. 
Damazym*. Reżyseryę Sztuki oddano w jego |snego Zlośliwego konia. 
roce. 


CZĘSCIOWE WSTRZYMANIE RUCHU PO- 
UCIĄGÓW. Lwowska Dyrfecya kolei państwo- 
wych ogłasza: Z dniem 8. Sierprfa (br. został 
wstrzymany ruch następujących pociągów aż do 
odwołania: 

Na szlaku Lwów-Rzeszów poc. os nt. 
42 (odj. :© Lwowa 23.35) i nr. 41 (przyjął do 
Lwowa 16.55). 

Lwów-ŚStryj poc. os. nr. 1712 (ody. ze 
Lwowa 7.45), 1 z pownotem 17.14 gorzyj do 
Lwowa 17.35). 

Lwów=Sam bor-Silanki poc. csob. nr. 
2113 (odi. 28 Lwowa 13.30), i nr. 2114 (przyj 
do Lwowa 10.55). 

W miejsce tych poćfągów będą kursować: 

Na sziaku Sambor-Sianki poc. gob. 

a 2117 1 2118. 

Lwów-Bełzec kursują pociągi: 2214 (odj. 
że (Lwowa 21) 1 nr. 2211 (przyj. do Lwowa 7,20% 
tylko pomiędzy Lwowem, i Rawa. 

.Lwów-Sapieżanka-Sokal wstrzymuje 
się bieg pocizgu pospiesznego nr. 5501 (odj że 
Lwowa 18.55) i z powrotem nr. 5502 (przyj do 
Lwowa 8.25). 
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NA FUNDUSZ PLEBISCYTOWY: 

Pracownicy dzialu drogowego z. Z. P, K. 
w Chodorowìe: Kochawina 385 mk., Wierczany 
864 mk. razem 749 uér. 

Da'szs datti przyjmuje Ado] isracya “Dzpn- 


nika Ludowego“ we Lwowi’ uñ Syk:tiska 1 21. 
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Generał francuski o położeniu militar- 
nem Polski. 

PARYŻ, 9 sierpnia (Pat.). Generał de la Croix 
omawiając na łamach Tempsa sytuacyę militar- 
nę na froncie polskim, porównuje ją ze tyłua: 
cyą, w której znalazła się armia francuska z 
końcem sierpnia 1914, na tydzien przed zwy” 
cięstwem nad Marną, 

De la Croix twierdzi stanowczo, że położenie 
armii polskiej, jakkolwiek bardzo poważne, n:e 
jest bynajmniej roezpaczliwe, albowiem ma ona 
możność bronienia każdej piędzi ziemi. 

Wszystko będzie zależało od stopnia dziel- 
ności żołnierza polskisgo. Natomiast armia so- 
wiecka może znaleść się nagłe w bardzo nie- 
bezpieczuej sytuacyi, z chwilą gdy wystąpi Ru- 
munia i Czechosłowacya, 


REAKCYA W JAPONII. 
Wśród krajów zwyciężającej reakcyj; i try- 
umfującego geszewciarstwa wo jennejzo Janonia po- 
czyna zdobywać pierwsze, chociaż ni:zbyt zasz- 


PRZEMYSŁ ZŁODZIEJSKI NIE ZAGINĄŁ. |czytne mieśec:. Jak donosi „Labour Leader“ z 


OMYŁRA DRUKU. W wykazie składek m 
Ślązawów zamiast pracownicy Kolejowj sta- 
cya Boryrnicze 813 mk. powinno być: Pracownicy 
działu drogowego Persaenkówka 813 mk., Boryr$- 
cze 435 mit 

ZWIĄZEK ROBOTNIKÓW PRZEMYSŁU. 
GÓRNICZEGO przeniósł swoją siedzibę z Fry- 
jazka tu do Wislkczki Wszystkie Way, i przes 


| Szkoda wyrządzona wynosi 20.000 marek. 


P. Witołdowi Sed fmirowi, ewakuowanemu Ko | dnia 22. Finca br. obwił parlament japoński wiin- 
misarzowi z Radzjschowa, złodzicie nocą s;Ta- |gek o zaprowadzenie powszechnego prawa wy- 
di ze stajni przy ul. Świętokrzyskiej pod *.' 11 | borewego 286 głosami przeciwko 156. Kiedy wys 
uprząż z pary koni i budę skórzaną z powozu. nii głosowania stał się powszechne znanym, przy- 
Szło w wist: miejscowościach do rozruchów, któ 

KRADZIEŻE. P. Rozalii Rosenowej skradzjowo | ne zwykłym sposobem używanym przez klasy po- 
z mieszkania przy uf. 'Sadowni.kiej I. 22 wie'e |siadające, e «Ho przez masowe areszty, zosteiy 
bielizny ze znażczaińi R. R. wart, 10,080 mit’ stłumione. : 


nu. 194 


Trudności apre wizacyjne Lwowa 
i miast wschodniej Małopolski. 


Lwów jest najdroższem obecnie miastem w 
Polsce, co do arfykułów spożywczych. To samo 
można powiedzieć i o wschodniej Małopoisce. 
Podamy choć jeden drastyczny takt ilustrujący 
dobitnie nasze anormalne stosunki. Zboże, na 
wypiek chleba piacili lwowscy przedsiębiorcy 
po 9 marek w pasku kupując je w Kongresów: 
ce, a za to samo zboże płacili po 20 marek ku- 
pując u producenta we wschodniej części kraju. 

Podobnie jest i ze wszystkiem. Ziemniaki ofe- 
rują w Poznańskiem po 80 f. do 1 marki za 
1 kg. we Lwowie mimo urodzaju żądają za nie 
paskarza po 11 marek, 

Przyczyną tego jest nieżyczliwe odnoszenie 
«ię producentów do miast, która to nieżyczli- 
wość jest wprost wrogą dla ludności miasta 
uwowa. 

Wspemieć należy chociażby ten fakt, że 
włościanie we wscnodniej Galicyi w ostatnim 
czasie wzbraniają się przyjmować marki, żądając 
zapłatę w koronach, lub liczą 2 marki za jedną 
koronę | 

Wobec tego nastroju wsi nie dziw, że Lwów 
otrzymał dotychczas tylko 1 wagon żyta na 
«chieb z ostatnich żniw, è 

Władze obecnie zarządziły w powiatach przy- 
mnsową rekwizycyę przepisanego kontyngentu 
zboża. W tym ceiu do powiatu lwowskiego, do 
łandarmeryi, przydzielono pewien zastęp ocło- 
tników ze „Strzelca“, więc jest nadzieja na do- 
bry wynik rekwizycył. 

Na bieżący czes jest potrzebna ilość mąki 
w magazynach miejskiej aprowizacyi na wypiek 
chleba, oraz curu do rozdziału na kartki. 


Z targów Iwowssich. 


Jak skandaliczne panują na targach lwow- 
skich stosunki nie jest to dla nikogo tajemnicą. 
Powszechne są na to dziś narzekania, ale mimo 
%o magistrat nie potrafił zaprowadzić tu po- 
rządku 
,  Ustanawia się przecież taryfę, ale albo tej 
taryfy się nie przestrzega, albo też nie czyni się 
niczego, aby nawet sprzedającym umożliwić irzy- 
manie śię taryfy, Z pomocą łapówek toleruje się, 
że żródła zakupu dia przekupek są droższe, aniżeli 
ustanowiona taryfa, 

Kierownik biura targowego to pan, który 
zajmuje się wszysikim innym, a nie swoimi Oe. 
bowiązkami. Niektórzy kontrolorzy targowi to 
pospolici bandyci, a nie funkcyonaryusze pu- 
bliczni, ze swej „pensyi* bowiem  dorebili się 
majątków. Do tej sprawy zabierzemy się szcze- 
gółowo, dziś tylko zwracamy uwagę na te stos 
sunki prezydyum miasta, bo uprawiane na tem 
polu łajdactwa nie mogą być dłużej cierpiane. 


—qu— 


OPTYMIZM ANGIELSKI. 
PARYŻ 2. Sierpnia (Pat) Havas. Korèspon- 
denci londyńscy tutejszych dziennjków /wyraża- 
14 się optymistyczni: cò do wyników rclbwań 
z Rosyą. Mimoto zachowują reztrwę, ponieważ 
czatu wyniku konienencyj w Hythe. Le Jaur- 
Gonosł że Lyd Gtr? i Kanj.nejy deszj 
Im przedwczortjszej konferencyi do porozumie ja i 
„PrACGOWa!| projekt, który da zadośćuczynienja 
B a Posa? i kowicyi w równej mirze. Projekt 
waż ky) SIANY telegraficze: do Moskwy. ronje- 
KowaŃ amisnew posiada peinomocnictwo do ro- 
„A pokojowych, przypuszczać należy, że rząd 
aossiEwyki potni rdzi pnopozycye uczynione przez 
jego Przedsi ieweli. P A p da 
Francyl, Ą awiciei. ośrzebna jest tylo zgor 
Er angtasdj> koła wyrażają się w tym kle- 
ruS Dptycistyczriiz, ale iitnyeje dotąd różni- 
= zdań między Paryżem a Londynem w sprawie 
Wrangla. Anglia zgodzilaby sią na kapitu”* zę 
Wrangla, Podczas gdy Framcya pragnie go uznać. 
Wede wspomnianego powyżej pnojertu męałyby 
wosia GZETwyna zastanowić natycuniast swój 
pochód 
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„DZIENNIK LUDOWY* 


Ostatnio poczęło ładować zakupione ziemnia- 
ki dla miasta w Jarosławiu i gdy przyjdą na 
czas, to wkrótce rozpocznie się sprzedaż ich po 
cenle taryfowej. 

Mąkę kukuradzianą miejskie sklepy sprzeda: 
ją nadal, a zapas starczy na pewien czas. Brak 
tuszezów daje się dotkliwie odczuwać w mie- 
ście, lecz miasto czyni starama, by wkrótce 
otrzymać pofrzebną ilość dobrej margaryny, 
którą by w cenie około 100 marek można sprze- 
dawać w sklepach miejskich. Jak nas informu- 
ją sprawa ta jest na dobrej drodze. 

Tygodnie żniw i sezonowych robót w polu 
już ubiegają i gdy życie popłynie normalnym 
torem, wkrótce producenci destarczać będą w 
większej ilości artykuły spożywcze na targi 
miejskie, 

Wszystko to jest pieśnią przyszłeści. Dziś 
jednak stosunki są do nie przeżycia dla większej 
ilości mieszkańców miasta wskutek szalonej 
drożyzny. Nędzę tę widzi się na każdym kro- 
ku. Redakcya nasza otrzymuje liczne listy i 
prośby od swych czytelników. by zwracać na 
te grożne stosunki uwagę władz by zaradziiy 
temu. . 

Sądzimy, że słaba i nieudolna gospodarka 
władz w kierunku aprowizowania ludności po 
miastach, oraz zagłębia naftowego i górniczego 
w przyszłym ronu aprowizacyjnyim zmieni się 
na lepsze. Domagamy się tego, bo widzimy do 
czego «ioprowadziła polityka mękiej ręki dla 
spekulantów i paskarzy. 

LK —— 
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Dzieci na wieś 
Komitet zawiadamia, że kelonie wynoczyn- 
kowe z przyczyn od niego niezależnych nie bę- 
dą uruchemione. Woscee tego zechcj P. T. Ro- 
dzice zgłeszać się po odbiór uiszczenych opłat 


do biura (Pańska 11) codziennie z wyjętkiem|' 


niedziel i świąt od godziny 9-iej do 13-tej przed- 
południem. 

Komitet chcąc choć w części przyjść z pemo- 
rą młodzieży, wpisanej na kolonie wypoczynko- 
we, postanowił przyjąć ja na półkolonie, które 
miałyby trwać do 29 brn, ; 

Wpisy dedatkowe na półkolonie odbywać 
się będą we środę i czwartek. t. je 11 i 12 bm. 
od 9-tej do 12-lej w poludnie we wszystkich 
egniskach półkolunijnych, mieszczących się w 
szkoiach im. Zimorowicza, Elżbiety, św. Zofii, 
św. M. Magdaleny, Sienkiewicza, Kordeckiego, 
Kościuszki, żeń. Lenartowicza, Czackiego, Reja, 
Kohna, Staszica i w trzech ogniskach dzieci u- 
kraińskieh, 

Prawo do przyjęcia ma ta młodzież szkół 
powszechnych i średnich ebcjga pici, która by- 
Ra przyjęta na kolonie wypoczynkowe. 

Opłata wynosi ió mx. wpisowego, od które- 
go niki nie może być uwolniony i 20—80 mk. 
w miarę zamożności rodziców. 

Po zamknięciu wpisów nikt nie będzie mógł 
być prżyjety. Dzieci dodatkowo wpisane zgłoszą 
się w ogniskach w piąlek 12 sierpnia o godzi- 
nie 8-mej rano. 

Wyjątkowa wyśle Komitet dzieci chore na 
kolonię leczniczą w Rabce, W najbliższych 
dniach podane będą szczegoły, 


Dzie Eo JRZZPELZOK Ł CZYNY 


NIE LICZYĆ NA WOJSKA KOALICYJNE! 

PARYŻ 8. Błerpnia. "Matin" pisze: Według 
zasiągniętych infoymacyi okazuje się, ŻE rozsze- 
rzone we Francyi pogołoszi © transportach wojski 
do Rosyi nie odpowiadają prawdzie. Fran- 
cuskie wojska potrzebowałyby mija, aby się 
dostać do Podsta i muj:tyby być bardzo liczne. 
Francya po zwycięstwi: nad Nicmcami nia mo- 
żo się narażać na niobszki czajstwo ewe'tual- 
nego cofania sig iej wojski przed bolszcwjt(wdi 


„| Nło aamacza w jednak, jakoby Francya nie pode j- 
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Rząd engicicii projektuje sądy 


wojenne w llandyl. 


LONDYN, 6. sierpnia. Rząd wniósł w parla- 
mencie nowe prawo, dotyczące przymusowych 
zarządzeń w Iriandyi. Przediożenie przewiduje 
ustanowienie sądów wojennych w miejscowo- 
ściach, gdzie panuje wrzenie rewolucyjne, w 
miej:ce dotychczasowych zwykłych trybunałów 
sądowych, zniesi nie wszystkich sądów przy- 
sięgłyeh i rozszerza pełnomocnictwa wejskowej 
egzekutywy w myśl ustawy w obronie państwa. 
Pariya robotnicza zapowiedziała już wniosek o 


usunięcie tego przedłożenia. 
|" prp [WTA Ti 
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Za rabryką ty redakcya mło odpowiaa, 
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Specyalista chorób skórnych! wenerycznych 


M SCHWARZ 


aetundaryusz szpit powsmw. 


BŁ 


ut. Słowackzsiego 4 (naprzeciw poczty). 


Specysiista choród wezerycznich, skórnych: kosmetyki 


Dr. henryk R 


D 
(GSREIZN EM 
b. elew kliniki dermat. lwowsk., wiedeńsk. i paryskiej 
ord. od 8-—-i0, 12—1 i 3—6. Lwów, itoperaika 11, 
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Katarzyna U. i iej faworyci. 
35 
Katarzyna była kobietą rozumu prawie szatańskiego! 
Pozbawiona serca i uczuć szlachetniejszych pędziła 
życie w wyuzdaniu i rozpuście. — Otaczała się kochan- 
kami, z których porucznik Mirowicz, Rajprzystejniejszy 
mężczyzna w Rosyi gini pod gilotyną w jej oczach, 
W główuej roli artystka wszechświatowej sławy. 
E: Ja XL. SITU TREC EL" EX, 


LJ 
Z sądów wojsko ych. 

Z odpowiedzialnych sfer wojskowych dowiaduje 
się warszawski * Robotnik4: 

Przeciw gen. A'eksandrowi Boruszczakowi, 
b. dowódcy dywizyi, która miała za zadenie bronić 
Wino, oraz szzfowi pztabu tejże dywizyj kot. Alfre- 
dowi Mitschke wdrożono śledztwo i obu arenz 
towano, 

Przeciwko płk. Ferdynandowi Vogtowi wdro- 
żono śledztwo w związku ze sprawowaniem przezj 
niego czymnaości we Włodztnierzu Wołyńskim. Pułk. 
Vogt został anesztowany. 

Wydażsni z wojska polskiego i skezanj na karę 
śmierci przez rozstrzelanie: 

Szer. Mosze Zarębski za zbrodnię dezercyi szer 
Bruno Wolf za zbrodnię dezecyi szer. Paweł Korzu- 
szek za zbrodnię dezercyi i piądrowania, kapral Jó 
zef Wrzoska za zbrodnię tchórzestwa. Wyroší zosta- 
ły. wykonane, 


Padpisujcie polską rożyczkę państ] 


mowałaą nicsego przeciw bolszewiwotn, ddstarezy | * T 


ona amunjcyj | iuiege materyału wojennego. 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Po rozbiorze Sląska Cieszyńskiego. 


(Odezwa P. P. S. do ludu śląskiegc,) 


TOWARZYSZE! TOWARZYSZKI! 

Zbrodnia została spełniona.. Konferencya 
ambasadorów wielkich mocarstw w Paryżu, której 
powierzono bezsironne załatwienie sporu o Sląsk 
Cieszyński, wywiązała się ze swego zadania w 
tem sposób, że większą część Śląska Cieszyńskiego 


a mianowici?: memal cały powiat frysztacki, wraz | DY; 


wy, ale nie śmiertelny. Rana którą ci zadano ni- 
gdy się nie zagoi, — a w bolu i cierpieniach Ty 


|dztemy gómmiu i ochoiniku śląski, który krwią 


własną tyle razy stwierdzateś swą przynależność 
do narodu polskiego, zahartujesz sję i zaprawisz 
do wstatecznej rozprawy z wrogiem: Zaciśnij zę- 
nadto spojrz wrogowie w oczy fi myśl 


z całem polskiem zagłębiem węgłowem, z Dą-|9 odwecie. 


brową, Karwiną i pucha, z miastami Frysztatem i 
Bogutninem, oraz większą część powiatu Cieszyń- 
skiego, razem z połową miasta Ci:szyna aż po 
Olzę, z Treyńcetą i miastem Jabłonkowem, przy- 
zmała Czechom! 

Stała się rzecz potworna, której nikt 
nie przypuszczał ani na chwilę. Wiarołomstwo, 
zdrada, gwałt i przekupstwo czeskie tryumfują. 
Z góra sto sześćdziesiąt tysięcy ludności czysto 
polskiej, najbardziej narodowo, społecznia i po- 
fitycznie uświadomionej, chcą zakuć w jarzmo nie- 
woli, oddając ją na Tuo obcego panowania, na 
pastwę czeskiej wolności i tolerancyi. Cała ko'ej 
"koszycko-bogumińska, óworeż koiejowe w Bo- 
guminie, Cieszyrge t Pietrowicach, wszystkie ko- 
palnie, buty ; fabryki stworzone znojem ludu 
polskiego, utrzymane dotąd silną dłonią pofSkie< 
go robotnika, mają przypaść Czechom. Otrzymują 
omi zniacznis więcej, aniżeli się spodziewali, anj- 
żeli sami naprawdę żądali. 

Towarzysze! 

Popełniono na Was gwałt, który krew w 
żyłach ścina. Podeptano brutalnie wszelkie po- 
czucie prawa į sprawiediiwości, sponiewierano 
bezwzg!ędnie zasady samorządu demokracyi zle- 
keeważono natura'me Wasze prawo do samodziel- 
nego stanowienia o swoim losje, mie oglądając 
się ani na przynależność narodową ludności, ant 
na w.cloktotnie wyrażoną, krwią własną przypie- 
czętowaną wolę ludu śląskiego, że do Połski chce 
należeć, — bez plebiscytu, przy pomocy tajnych 
układów dypłomatycznych uwzględniono jedynie 
interesy kapitalistów francuskich, angielskich, nie- 
nóieckich i czeskich, którzy takie załatwienie spra 
(wy dyktowali. Zwyciężył bezwzględniy egoizm 
jednej klasy, który mie liczy się ze szczęściem ani 
woią setek tysięcy ludu ciężkiej pracy, bo uważa 
ich jedynie za dodatek do maszyny, za żywy jn- 
wentarz przemysłowy. Zwyciężyli połączenj ka- 
pitaiści międzynarodowi, bo są na razie jeszcze 
sinliejszymi. 

Zadali Ci, polski ludu 


RARO E EA T 


pracuj 
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Tymczasem w imierju naszem i Waszem, w 
mieniu całego ludu pracującego Polski, podnosi ny 
jaknajenergiczniejszy protest przeciwko krzywdzie 
i gwałtowi jaki nas spotyka. 

Dokonanegonanasrabunku nigdy 
nie uzm amy i fizdy Ełę nań nie zgodzimy, bo 
mie można dobrowolnie uznać krajania żywego 
zerowa i fo życia zdolnego własnego ciała. Mis 
nęły już czasy kiedy można było sprzedawać iu- 
dzi jak martwe rzeczy, kiedy wolno było czjelić 
narody. jak stada owiec. 'Wierzymy; że fuż niz- 
długim jest czas, kiedy wszystkie krzywdy 
ludu pracującego — a więc także i 
twoja krzywda Ludu śląski — znaj- 
dą mściciela. Może prędzej arjżeli się tego 
spodziewa, wróg twój sam się udławi tym bez- 


fmiarem krzywdy, którą ci zdradzi:eko wyrządza 


przy obcej pomocy w chwili, kiedy fikutecznie 
gwałtu odeprześ nie możesz. : 

Towarzysze! 

Nie ficzmy na niczyją cudzą pomoc. Pamie- 
tajmy, że najszybsza i najskuteczniejsza pomoc 
jest zawsze ta, którą sami z własnych sł wydo- 
będziemy. Skupiajcie tedy, wzmacn;ajcie i rozwi- 
jajce swe siły, utrzymujcje nęeuszczupione swoje 
organizacye polityczne, zawodowe, oświatowe i 
współdzielcze, popisrajci2 i wozszerzajcie Wasz 
organ codzienny "Robotnika Śląskiego** n;e opu- 
szezajcie swych siedzib, piinujcie fabryk, kopalń i 
warsztatów Waszej pracy, które wszak są Wa- 
szą w pierwszym rzędzie własności}. Wytrwaj- 
cie, aż nadejdzie chwi'a wyzwolenya U'połączenia 
się iwszystkich po polsku myślących i czujących 
robotników. 

Precz z kapitalizmem i z cudzem panowa- 
niem! Niech żyje socya'jam( i Polska partya socya- 
listyczna! Niech żyje zjednoczony, walny; i niepo 
dległy Lud polski! Niech żyje polski Śląsk! 

KomitetObwodowy śląski Polskiej 
iPartył Socyalistycznej. 

Cieszyn, 2 sierpnia 1920. 
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UCHWALY KOMISYI CENTRALNEJ KLAS ZW. 
ZAW. 

Dnia 3 1 4 b, m. odbyło się pieniarne po~ 
siedzenie Komisyi Centralmej klasowych Zwią- 
zków Zawodowych. p 

Poza calym szeregiem spraw organizacyj- 
nych omawiano również sytuacyę politycz 
ną i większoścja głosów przyjęto następującją 
rezotucyę: 

“Stoimy wobec najazdu wobec zagrażają- 
cego nam nowego podziału państwa " przekre- 
„Ślenia krwawo zdobytej niepodległości narodowe;. 
Joko zorganizowani: zawodowo robotnicy stoi- 
my przed grożącem nam niebezpie- 
czeństwem rozbicia przeznajeźdcę na 
szych wypróbowanych w walce orga- 
nizacyizawodowych, które podobni? jak w 
Rosyi, dyktatorzy proletaryatu pod płaszczykiem 
wyzwolenczych haseł starać się będą usunąć, by, 
niekrępowani niczem, narzucać nam swą wolẹ, 
stoimy przed grożącem nam niebezpieczeństweny 
odebrania dotychczasowych zdobyczy na polu pra- 
cy: 8-godzinnego dnia roboczego, wolności strej- 
ków, systemu mężów zaufania i kom.j.etów fabry- 
<znych — co wszystko w imię interesów dykta- 


» 


majaz 


dowi. 

TYLKO RZĄD ROBOTNICZO -CHŁOPSKI, O- 
PARTY 

o zaufanie najszerszych warstw ludu pracującego, 

przedsięwziąć może <kuteczną obronę zagrożo- 

nych granie i 'wyprowadzi: nas z położenia, w 

którem znaleźliśmy się dziki  polłtyce 

dotychczasowych rządów i stronnictw burżua- 

zyjnych. i 

Za taki rząd obecnego rządu koalicyjnego u- 
ważać nie możemy. Mimo to jednak, rj? ustając 
w dążeniu do objęcia władzy pańsrwo'wej przez 
klasy pracujące wisi i priasta, uważamy, że w o- 
beens chwili rii> możemy przedsięwziąć niczego, co- 
by ujrudniało spełnisrjs zadań obrony i zawarcia 
pokoju, które rząd óbecny wziął na shebi: Prze- 
<iwniż — wyiężyć mujmy wszystkie sity, by 
obronę swego niepodległego bytu i 
prawa urządzenia się wewnątrz wedle 
naszej woli zrobić najskuteczni:jszą. 

W tym eclu wzywamy ogół robotników do 
bezwzględnego spełnienia obowiązków wobęc o- 
brony państwa, do jaknajsilniejszego skupjanja się 
w szeregach związków zawodowych, do bezwa- 
runkowego podpzrząckowania się dyrektywom 
Komisy. Centralnej, tam zaś, gdzi? stanie stopa 
najeźdźcy, do bezwzględnego wytrwania na sta- 


torów prołetaryatu — odebrano róboinikom ro-|nowisku i prowadzenja nadal jawnie pracy ort- 


Rozumiemy, że w: takiej chwili 


l 


i 


ganizacyinej. 
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|resztowań najdzielmicjszych naszych czionsów i 


działaczy zawodowyca, stosJwanycn bez żamego 
powodu w nisbywalych dotąd rozmiarach, stara 
[się zniweczyć nasze organjzacye lub bezmyślnie 
aa w tem najreakcyjntejszym sierom pol- 
skicj burżuazyi — domagamy się zaprzestania 
| wszelkich repnesyi i wypuszczenia na wolność 
pozy bezpodstawin,e aresztowanyg? i adtni+u 
|nistracyjnie więzionych, robi od tego zależnym 
| nasz do niego Stosuniek'. 

W sprawie decyzyi Rady „Ambasadorów w. 
Paryżu. 


OFNOŚNIE DO ŚLĄSKA CIESZYŃSKIEGO 
mrzyjęto następującą uchwałę: „Rada Ambasado- 
rów w Paryzu powodowana wyłącznie n,e- 
resami międzynarodowego kari'a'u, pod dyktatem 
Larischa, Crauzota i Hohenloego, bez wzgledu 
na stenfowczą wolę ludności, bez wzgędu fia 
zasady samostanowienia budów o sobje, zdecy- 
dowałta o oderwaniu od Polski śląskich powiatów: 
Frysztackiego, Cieszyńskiego i Jabłonkowskiego, 
zarnieszkanych wyłącznie prawi: bo w przeszło 
80 procent, przez polską luność robotniczą. De- 
cyzya ta, powzięta za zgodą reprezentantów 
burżuazyi poiskiej, to gwałt dokonany na 
żywiem ciele robotnixa polskie go to 
gwałt, zadany naszej samodzielności ekonomi- 
czmaj, to podkopanie zdolności rozwaju całego 
„przemyslu poiskiego, a przez to — polskiej kasy 
robotniczej. 

Międzynarodowi kapitaliści sprze- 
aali polskich robotników bez jednego 
głosu protestu ae strony mię dzyma» 
rodowego proletaryatu Europy. Kiika- 
dziesiąt tysiecy zorgan;zowanych robstników ©- 
derwano od ich podstaw i oddano na łup czeskich 
nacyorlalistów. 

Komisya Centralna Związków Zawodowych 
imieri'm zawodowo zorgan;zowanego proletarya- 
tu, oświadsza, że gwałtu tego nigdy nie uzna: po- 
dnosi przeciwko niemu jaknajbardziej energiczny 
protest i f'wraca się do całego miedzynarodowego 
proletaryatu o gonfc) i poparcie w tej akey“. 


BEATE PEPE NET TB" ZE TE A, 


Fundusz dla wdów i sierót pa 
obrońcach kresów wschodnich. 


W 

B. Naczelne Dowództwo na Galicyę Wsch. 
stworzyło fumdusz dla wdów(i sierot po dbroń- 
cach kresów wschodnich. przeznaczony w pierw- 
szym rzędzie kla tych sierót po Óbrońcach Iuwo- 
wa, które nie pobierają zaopatrzenia ustawowe- 
go, gdyż ojoowie ich nie byli formainiymi żołn,e- 
rzami W. P. Fundacyi nadano imię “Gen, Roz- 
wiadowskiego*, pjóry kał jej realną pod « 
stawę darem 60 tysięcy koron. Sran obecny fun- 
dacyì 1604600 mk. 

Aby wogóle uzgodnić znaną patryotyczną o- 
fiarność publiczną na cele orizki wojskowej D. 
O. G. Lwów, stworzyło osobny rachunek w 
Wydz. V. Int. są. O. G. pod dozorem powołaj 
nych organów kontrolnych wojskowych. Na ra- 
chunek t:n przelano wszystkie fundusze, płynące 
iz ofiarności publicznej, pozostające w przecho- 
waniu osób i władz wojskowych. Obecni: zwTa- 
ca się z apelem do calego obywatelstwa, do o- 
ÓW I grzeszeń, by doniosły D. O. G. o składkach 
v funduszach na rzecz opieki wojskowej już ze 
branych, a zebrane na powyższe cee fundusze 
stale D. O. G. Int. Wydz. V. nadsyłały. 

D. O. G. po uporządkowaniu nadeszłych spra- 
wozdań opublikuje -ókiadny spis składckl i funy 
dacyi i ma przyszłość stale będzie podawać do 
wiadomości pubiicznej sprawozdanie ze stanu i 
użycia sum frowyższych. 

D. O. G. zwraca się również z prośbą do 
wszystkich P. T, ofiarodawców, by składzjj i ans 
dusze, nie mające oznaczonego ceu przeznaczyli 
na *Fumdusz Gen. Rozwadowskiego” dla wdów 
i sierót po obrońcach kresów wschodrich. 

TIIA `: £ ERINA At. 
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Komunikaty. 


POSIEDZENIE KOMISYI ZWIĄZKÓW. ZA- 
WODOWYCH odbędzie się w środę dnia 11. sier- 
pnia 1920 o godz. 6.30 wiacór w sali Rady Rob. 


Od pbecnego rządu zaś, który za pomsocęj (pu Rynek 8 L p 


Nr ly4 „DZIENNIK LUDOWY” 


sę «= H L.4 Ea A # 
O ubezpieczenie rodzin żadmieczy. 
życia. Tylko bezrolni i chiłupnicy na wsi przez 
pójście do wojska stają się nędzarzami. i 

Rożotnik natomiast traci wszystko. Dotych- 
czasowy zasiłek, marny i zapowiedź nowego, 
podwyższonego choćay de paruset marek mie- 
sięcznie nie poprawia sytuacyi. 

Tu za:iłki muszą iść w tysiące, jeżeli istot- 
nie mają być zabezpieczone jako takorodziny 
tych, którzy decydują się zgłosić do wojska. 

Sprawa zaopatrzenia rodzin i inwalidów oto 


Jeżeli się poważnie ch.e, aby akcya obrony 
państwa stanęła na wysokości zadania, aby za 
broń porwało wszystko, co do jej noszenia jest 
zdolne, , musi państwo zabezpieczyć byt rodzi- 
nom żołnierzy. 

Sprawa ta wobec dzisiejszej szalonej drożyzny 
życiowej ma olbrzymie znaczenie. Nakłada ona 
ua państwo Wielkie ciężary, sumy pochłonie 
to wielkie, ale mie wolno być małodusznym, bo 
wielkie sprawy wchodzą tu w grę. 


Chodzi przedewszystkiem o rodziny robotni- |Sprawa, która rozwiąże odrazu poważne trud- 
cze, które przez» odejście żywiciela do wojska | ności. 


Trzeba też stworzyć rozumne komisye zasił- 
kowe, któreby prośby petentów rozpatrywały 
z obywatelskiego stanowiska, żeby staranie się 
o zasiłek przestało być udręką. 

Pytanie co się stanie z rodzinami robotni 
czemi, gdy rebotnicy pójdą do wojska, musi 
znależć jak najszybszą odpowiedź. 
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tracą wszystko. 

Rodzina urzędnika dostaje nadal swe pobo- 
ry, a jeżeli chodzi o oficera, co się najczęściej 
zdarza, pobory te są zazwyczaj jeszcze większe. 

Jeżeli chodzi o rodzinę chłopską, zabezpie- 
czenie jej nie odgrywa zwykle tej roli, bo tam 
została ziemia, warsztat pracy, która w dzisiej- 
szych czasach daje wystarczającą podstawę dol 


Koniec boikotu Węgier, 


Biuro międzynarodowego Związku zawodo- 
wego zastanowiło 8. bm. bojkot zawieszony nad 
Węsrami. Od tego dnia rozpoczęła się na no 
wo komunikacya z Węgrami, które ze swej 
strony zaniechać muszą kontrbojkotu innych 
krajów. Bojkot nie osięgnął celu swego w ca- 
łości, nie przyniósł znacznej ulgi proletaryatowi 
węgierskiemu, dręczonemu przez kontrrewolu- 
cyjną bandę Herthyego, ate trochę przecież kontr- 
rewolucyę osiabił. 

Przyczyną niepowodzenia było to, że _ prze- 

dewszysikiem prolelaryat Czechosłowacyi nie 
dopisał. Zdawało się, że szczególnie robotnicy 
Słowaczyzny, bezpośrednio zagrożeni przez meto- 
dy Horthyego, steng na czele akcyi, że zresztą 
Oni pierwsi odczują cierpienia proletaryatu wẹ- 
Gierskiego, z którym ich tyle łączy węzłów. Tym». 
czasem słowackie stacye przepuszczały do Wę- 
Sier sól, papier rotacyjny i t, p. telegramy, nie 
przepuszczane przez Wiedeń szły przez Pragę. 
pie taka zaś musi być międzynarodową i to 
m i turtek międzynarodową, aby się po- 
dedala Nadto nie spełniły się nadzieje, że są- 
no e panstwa, niepokojone przez kontrrewo- 
Jucyjne i wojenne poczyzania Węgier, przypom- 
ną im warunki pokoju i zażąda:ą rozbrojenia 
ermii oficerskiej, co wespół z bojkotem mogło- 
by reakcyi zadać cios stanowezy. 
,, Mimo to bojkot zrobił dość. Przedewszyst 
kiem zwrócił uwagę najszerszych mas chłostwa 
a i całej ogromnej masy mieszkańców, którzy 
skutkiem ostrej bardzo cenzury nie mieli poję: 
cia o tm, co w kraju się dzieje, że świat cały 
oburzony jest na te rządy i odstonit tym sfe- 
rom tajemnice ich metod. Każdy chłop bowiem, 
każdy kupiec, wywożący i przywożący, czeka- 
licy na telegram i list, do których dotychczas 
nie doszła była martyrologia preletaryatu so- 
cyalistycznego, teraz dopiero otworzył oczy na 
to, co dokoła niego się dzieje, 

Robotuicy zaś czuli się podniesieni na du- 
Chu, widząc, że w walce swojej o najelementar- 
miejsze prawa nie byli odosobn.ieni. Zaczęli w 
iczniejszych masach wpisywać się do stow. za- 
wodowych, bo mimo buńczucznej miny przed- 
iiębiorców, ci ostatni, choć nieszczerze, przecież 
w €imowali próby zmnie,szenia terroru. Bojkot 

Kite 
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Kisch idzie bliźni!” 
W warsz. „Naredzie* czytamy: 
Gdy czytam odezwy i nawoływania „społe- 

czeństwa”, przychodzą mi na myśl pewne roz- 

ważąnia i retleksye, któremi chcę się podzielić 

z innymi. Myśli te nie są oryginalne, są nawet 

obrzydliwie baualne, a jednak trzeba je wypo- 

wiadać tak długo, aż przekonają ogół, albo 
przynajmniej zmuszą go do zastanowienia się 
nad pewsemi zjawiskami. 
Rok "1914. Do walki 
miodsi... Nie zwoływali wieców, nie układali 
odezw, mie poruszali nieba 1 ziemi, by wysłać 
bliźnich na bój — poszli sami. Bo tak musieli, 
by być w zgodzie z sobą. Mówiąc językiem fi- 
lozołów — do tego pchał ich  „kategoryczny 
imperatyw“, mówiąc poprostu — tak im ka- 
zało sumienie. 
Poszli bezimienni — bezimiennie.. A za 
nimi na tyłach rosie, potężniała ogromna ar- 
mia „patryotów* intrygujących, rozgoryczonych 

(nie wszyscy mogą mieć najlepsze kąski) jado- 

wicie amabitnych, rozprózniaczenych, mających 

pyszne apetyty, a tak niewiele gotówki. Dla 
pokrycia pu.iki wewnętrznej i chciwości rąk 
wiecznie żeru szukających i  chwytających, 
trzeba było piękmie brzmiących i niezawodnie 
działających słów. 

To też zużyli eałe słownictwo patryotrczne, 
by namówić bliźnich, aby chcieli im oddać tę 
kolełeńską przysługę i zginąć za tych, dla któ- 
rych życie ma — ach tyle powabaw. 

„Kto miał zginąć — zginął. Potężna partya 

„piskerzy* przetrwała, została na piacu, kła- 

niała się moskalom, niemcom i tym i owym 

l ni tym, ni owym, wszyskim od kogo coś za- 

leżało, każdemu, kto coś mógł dać. Jak to mó- 

wi Lemański? „Ta ma — to, a ta to ma“ i 

w życiu *politycznem tak samo... ten to może, 

a tamien może to, więc kłaniać się i temu i 

taratemu... 4 Awe 
Rok 1920... powrotna fala... 
Znowu idą bezimienni, młodzi, najmłodsi... 
Znowu rajiurzą ci inni — co zostaną, co 

przetrwają, "co składają ~na ołiarzu ojczyzny... 


poszli młodzi, naj: 


swoich bliźnica... 


był pierwszą nieśmiałą próbą stworzenia egze- 
A ii kutywy międzynarodowej. 
nełności nie powiodła się ta próba jeszczę w zu- 
atA a nie można mówić, że broń ta nie- 
wysiąpie Wiat kapitalistyczny był świadkiem 
czywniES i na scenę międzynarodową nowego 
i wzMnOŻEe o potegi, która z czasem urośnie 
śkevi SH Się, by móc odeprzeć zamachy re- 
A 3dkoiwiekby groziły klasie robotniczej. 


Anglia żąda zaprzestania ofenzywy 
rosyjskiej. 

POLDHU 8. sierpnia (Pat) Z Londnu dono- 
szą: W (sobotę porozumia? się Lloyd Gzorge z Mila 
lerandem co do spotkania się w Hythe w dniu 
* „dzisiejszym celem porozuticnia si w sprawię 
atano wiska koalicyi i Polski. 
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FILRNTRODIA RZEŹNIRÓW LWOWSKICH, 

W. ofiamej akcyf iesienia pomocy żołnierzowi 
na froncie, zapoczątkowanej przez ogół myślącego 
społeczeństwa, pod wezwaniem “Wszystko dla fron- 
tu“ — ujawnia píẹ nieraz szeroki gest, przysło- 
wivwa szczodrość polka f prawdziwa ofiarność nie 
licząca się z [mteszkiem, lecz kierująca sis sercem i 
potrzebą wypowłedzenfa się ofiarą, na dowód, że 
ten żołnierz, wańczący na froncfe, przecież najmzlszy 
i najdroższy jest sercu naszemu. 

Jest ale gatunek ludzi u nas, którzy wpatrzeni 
w swój tłusty brzuch, w którym koncentruje się cała 
ich jaźń, mie widzą nie poza nim, bo brzuch stał 
gis alfa í omega !ch treści życiowej, „wysłłków i ce- 
lów. 

"Niech na eałym świecie wojna — jestem zupek. 
nie pokojna!“ — mówi sobie taka dwunożna św;nia 
domowego chowu. 

Ideały miłość ojczyzny, łítość; wysiłki; czy wal- 
ka o najżywotniejsze dobro narodu — to furda, pa- 
nie bdzieju!... 

Grunt, to brzuch i sadło, w kttóre własne cielsko 
porasta i sadło czworonogśch Świń, które krocie w 
pasku przynosi 

Wzbogacony rzeźnik lwowski mający bezeprzecz- 
nie swą pierwszą kartę w historyi pesxarskiego Lwo- 
wa — rozpanoszony irzeźnik lwowski, zaliczający się 
do filarów “Sirzelnicy“ $ gębujący u Naftuły o *tra- 
dycyi í patryotyżmóe ' mieszczańskiego Lwowa, oka- 
zał się tyfco zechłannym wołobójcą, który dzięki 
nawyczce, rzucjł tradycyjny ochiap na cel ofiarny 

Wynik przedsięwziętych starań przez Izbę rę- 
kodzie!niczą we Lwowfea w sprawie dobrowolnego 
opodatkowania się na rzecz "Wszystko dia frontu“ — 
rzuca jaskrawe Światło ma lilanrropię tych wzboga4 
conych panów, 

Wielkie íf bogate Stow. przem. rzeźników i maj 
sarzy, złożyło aż 11.335 marek na żolnierza gpolskie- 
go, podczas gdy nieliczne í niezasobne Stow. szkła. 
rzy lwowskich złożyło 25.500 mk., fotografów 12.750 
mk., blacharzy 14269 mt., ślusarzy 40,950 mk it d: 

Z cyfr tych uwidoczniają się w całej ohydzje 
egoizm, zachłanność í iście po ńwińsku pojmowana 
fiiantropfa rzeźników lwowskich, A 

A gadaj z rzeźnikiem, to cí zaraz powie: “Ta 
joj do cholery, ta skąd tu tyle nabrać, kiedy musiałem 
niedawno temu dać rzy miliony za te dwie kamie- 
niczkf, oo mi kawet procentu nie noszą!“ | 

RAORT. 


Z Boiechowa, 


Zacznijmy od rynku, który jak długo Bole- 
chów istnieje nie był tak zanieczyszczony jak 
dziś, podczas najmniejszego powiewu wiatru tu- 
many kurzu, papieru i świństwa zasypują wprosł 
przechodniów. 

Jest tulaj też miejski park do którego przed- 
tem z przyjemnością szedł każdy by odetchnąć 
wonią wysoko pnących się świerków, dzisiaj 
inaczej — po parku spacerują i pasą się krowy 
radcy sądowego p. Hankiewicza, tamią drzewa 
i niszczą plantacye ogrodowe. i nikt nie odważy 
się zwrócić uwagę nzurpaiorowi Boiechowa. A- 
peluję przeto do magistraiu miasta Bolechowa 
o położenie tamy tym nieporządkom i zamknię. 
cie bramy przed krowami p. radcy Hankiewi- 


cza, który mwże zapłacić pastwisko gminne, tak 
jak to czynią wszyscy a nie niszczyć dobra pu- 
blicznego. 


S. +5. 


25 MAREK kosztuje pomieszczenie adresu w 
«Kalendarzu ludowym na r. 1921 w formie jak 
zesziego raku Zwraca Się przeto uwagę P. T. 
adwokatów, lekarzy, inżynierów it. d, by raczyłę 
nadsyłać swe adresy równocześnie z należytością 
pod adresem: Lud, Tow. Wydawnicze, Lwów; 
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M tości, jak na wskróś demokratyczne przekonania, £y 
y w oe poczucie sprawiedliwości 

g społecznej i gorące przywiązanie do ludu 
% polskiego, były jedynymi mctywami, kierującymi ję 
całym żywotem i całą powstańczą akcyą Tadeusza b 
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naukowe będą obejmowały całokształt posntyki 
bieżącej. W końcu będzie starannie opracowany 
dział humorystyczno-satyryczny. 


OGŁOSZENIA do „Kalendarza Ludowego* 
przyjmuje się w Lud. Tow. Wydawniczem, Lwów, 
j oykstuska |. 21. — Ze względu na bardzo po- 
3 ważny nakład ogłoszenia pomieszczone w „Ka- 
łendarzu Ludowym* mają szczególne znaczenie. 


' DO RAE 
W Ludowem Tow. Wydawnicze 
Lwów, ul. Sykstzska 2i. 


| Książka ta powinna się znależć Ų 
le każdej bibliotece! | 
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